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Sytuacya. 
(Telegr. „N. Reformy“). 

Wiedeń. Postanowienie Rosyi co do uznania 
aneksyi Bośni i Hercegowiny, wywołało ko- 
rzystniejszy nieco zwrot w sytuacyi 
zagranicznej. Przypuszczają, że teraz także in- 
ne mocarstwa w uznaniu aneksyi nie będą 
sprawiać żadnych dalszych trudności. W kwe- 
styi serbskiej sytuacya się nie zmie- 
niła. Rokowania mocarstw w sprawie formuł- 
ki deklaracyi serbskiej trwają jeszcze dalej, 
jednak między mocarstwami nastąpi- 
ło znaczne zbliżenie. Nota austrya- 
cka, jaka ma być wystosowana do Belgradu, 
będzie w niektórych punktach zmie- 
niona. Rząd austryacki zajmuje na razie i 
nadal stanowisko wyczekujące, aż zna- 
nym będzie rezultat rokowań mocarstw. Z tego 
powodu wysłanie noty do Belgradu do- 
znało nowej ale małej zwłoki. 

Tutaj przyjmują ciągle z wielką nien- 
fnością wiadomości z Belgradu, odno- 
szące się zarówno do rezygnacyi ks. Jerzego, 
jak również do zamiarów pokojowych i rozbro- 
jenia rządu serbskiego. Sądzą jednak, że poko- 
jowego załatwienia sprawy można się w naj- 
bliższych dniach spodziewać. 

Bar Bienerth konferował wczoraj z bar. 
Aerenthalem w sprawie deklaracyi, jaka 
ma być złożona w parlamencie w dyskusyi nad 
wnioskiem nagłym o utrzymanie pokoju. 

„W. Algem. Zeitung* donosi, że posłowie, 
którzy we środę byli na obiedzie parlamentar- 
nym u bar. Aerenthała, z rozmów tam prowa- 
dzonych odnieśli wrażenie, iż tron dyna- 
styi Karageorgewiczów bardzo się 
chwieje i wszystkie starania zmierzają ku 
temu, aby niezadowolenie ludu do dynastyi 
skierować na inne tory. Rezygnacya, do któ- 
rej ks. Jerzy został zmuszony, jest usiłowa- 
niem izolowania partyi wojennej i utworzenia 
drogi do pokoju. W każdym razie stosunek 
Austryi do Serbii uważają tn za zu- 
pełnie niewyjaśniony, tak, że ewen- 
tuałne wkroczenie do Serbii bądź to 
z powodu odmowy rozbrojenia, bądź też z po- 
wodu wybuchu rewolucyi lub rozruchów, nie 
jest Jeszcze wykluczone. 

„Zeit“ ogłasza oświadczenie, jakie bar. Ae- 
renthal złożył wobec kilku znajomych co do o- 
becnej sytuacyi. Bar. Aerenthal rzekł: Oświad- 
czenie Izwolskiego, że Rosya uznaje aneksyę 
Bośni bez zastrzeżeń, można przyjąć z prawdzi- 
wem zadowoleniem. Metoda zaproponowana przez 
Austro-Węgry a popierana przez Niemcy co do 
rokowań w sprawie aneksyi, okazała się naj- 
lepszą do szybkiego rozwiązania bieżących 
spraw i do usunięcia międzynarodowego napre- 
żenia. Co się tyczy propozycyj angiel- 
skich w sprawie identycznego kroku mocarstw 
w Belgradzie, na razie porozumienia je- 
szcze nie osiągnięto. Można jednak 
stwierdzić w tej sprawie zbliżenie. 
Spodziewamy się, że Amglia zgodzi się 
na nasze żądania, które są minimum te- 
Bo, czego od Serbii żądać musimy i które przy- 
jeliśmy do projektu naszej noty, znanej rządo- 
Wi angielskiemu. Nie mamy zamiaru upokorze- 
Bia rządu serbskiego, chcemy tylko rady- 

alnego wyjaśnienia naszego sto- 
Sunku do Serbii i zerwania raz na zawsze 
Z serbskim systemem dwuznaczników. Leży 
Zresztą w interesie biednego kraju, aby usunię- 
to raz na zawsze obecny stan przesileń. 

Praga. Organ Kramarza „Deń* stwierdza, że 
Sytuacya zagraniczna istotnie się 
polepszyła, gdyż rząd nie wniósł w par- 
lamencie przygotowanego na wypadek koniecz- 
hości wojny przedłożenia o kredyt 150 
Milionów koron. 

Belgrad. Zdaniem jednego z czynnych mini- 
sirów, sytuacya zagraniczna z powodu rezygna- 
"b ks. Jerzego nie doznała żadnej zmiany. 
Najbliższe dni przyniosą rozstrzyg- 
LBIĘCIE co do wojny lub pokoju. 
Konstantynopol. Biuro koresp. donosi: Pod- 
czas gdy onegdaj jeszcze miarodajne koła 
Porty i wszystkie koła dyplomatyczne uważały 
wybuch wojny austro-serbskiej za nieuniknio- 
ny i bezpośredni, obecnie panuje optymizm. 
Spodziewają się utrzymania pokoju, ponieważ 
Serbia, wobec zmienionego stanowiska Rosyi i 
inych mocarstw, będzie musiała prawdopodo- 
bnie zmienić swe stanowisko, do czego istotnie 
przyczyni się ustąpienie ks. Jerzego. 


Usposobienie w Belgradzie. 


„Belgrad. B. kor. donosi: Wiadomość o uzna- 
niu przez Rosyę aneksyi Bośni i Herce- 
owiny zniweczyło w Belgradzie ostatnie na- 
zie, które już przez abdykacyę ks. Jerzego, 
byży silnie zachwiane. Nawet najwięksi opty- 
miści, którzy pewni byli sukcesn sprawy serb- 
skiej, są zupełnie przygnębieni, Na ogół panuje 
zapatrywanie, že ostatecznie mocarstwa wydały 
Serbię na łaskę i niełaskę Austro-Węgier. — 
Przychodzą tu teraz do przekonania, że władza 
kancelaryi gabinetowej jest nieporównanie 
większą, niż siła słowianofilskiej prasy euro- 
pejskiej. Formalnie jednej nocy przyszło 
opamiętanie i znikła nagle gorączka wo- 
Jenna, rozbndzana przez sześć miesięcy. 
Belgrad przedstawia się obecnie 
bardzo spokojnie. Także w kołach po- 
selskich panuje silne poknjowe n- 
Sposobienie. Pod wrażeniem tego ogromne- 
80 zwrotn w opinii serbskiej, prasa omawia re- 
Zygnacyę ks, Jerzego, którego jeszcze przed 
ilku dniami podnosiła jako nadzieję narodu 
serbskiego na ogół bardzo zimno i jest zdania, 
że krok ks. Jerzego jest szczęściem 
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dla kraju, „Tylko „Politika*, „Mali Jour- 
nal* starają się wziąć ks. Jerzego w obronę. 


Stan na giełdzie. 

Wiedeń. Zwrot, jaki nastąpił w sytuacyi po- 
litycznej. szczególnie z powodu uznania aneksyi 
Bośni przez Rosyę, wywołał trwałą „hausse* 
na tutejszej giełdzie. Prawie wszystkie 
papiery podskoczyły o 15—20 koron, 
akcye Tow. praskiego żelaznego podskoczyły o 
90 koron, akcye Kolei północnej o 100 koron, 
renty o 11/, pre. Przy zamknięciu giełdy tylko 
małe nastąptło osłabienie. l 


Belgrad. „Prawda“ donosi z Pragi, że prze- 
bywający tam studenci serbscy otrzymali 
nakaz opuszczenia Pragi, w przeciwnym 
bowiem razie będą wydaleni. 

Petersburg. Makłakow zapowiada w Du- 
mie interpelacyę w sprawie konfiktu 
serbsko-austryackiego. 


Stanowisko mocarstw. 
(Telegr. „N. Reformy").” 
Stanowisko Austro-Węgier. 


Wiedeń. Dzisiejszy „Fremdenblatt* pisze: 
Podaliśmy rządowi ang. minimum warunków, 
jakie Serbia miałaby spełnić. Ostateczna 
decyzya Greya w sprawie ostatniej naszej 
decyzyi, jest w Wiedniu oczekiwaną do nie- 
dzieli. Gdyby opiewała pozytywnie, rząd 
serbski mógłby już z początkiem 
przyszłego tygodnia przysłać nam 
uzupełnienie swej ostatniej noty. 
Spodziewamy się, że gabinet angielski jeszcze 
o krok zbliży się do naszego stanowiska, przy 
którym my strzegąc naszych państwowych in- 
teresów musimy obstawać i że stanowisko to 
ze stanowczością w Belgradzie zastąpi. Do tej 
nadzieji usprawiedliwia nas Świadomość, że 
program nasz, który nie ma na celu upokorze- 
nia naszego sąsiada — coby z pewnością nie 
oddało nam usługi — jest trzymany w duchu 
umiarkowania i to niewątpliwie w Anglii zo- 
stanie uznane. 


Traktat handlowy z Serbią. 


Budapeszt. „Bud. Hir.* dowiaduje się, że 
traktat handlowy z Serbią będzie 
przedłużony. 


Stanowisko Rosyl. 


Petersburg. W sprawie doniesienia dzienni- 
ków zagranicznych o najnowszej fazie kwestyi 
aneksyi, dowiaduje się pet. ag. teł. z kompeten- 
tnego źródła, co następuje: 

Łącznie z toczącemi się w Wiedniu pertrak- 
tacyami w sprawie formuły serbskiego oświad- 
czenia, wyłoniła się myśl, że gabinet wiedeński 
mógłby wystosować do mocarstw notę, w któ- 
rej wskazawszy na podanie do wiadomości pro: 
tokołu awstro-tureckiego, prosi o formalną 
zgodę mocarstw na zniesienie art. 
XXV traktatu berlińskiego, a zgodę tę 
mogłyby mocarstwa wyrazić w formie odpowie- 
dzi. 

Aby wszystko uczynić ze swej strony, celem 
usunięcia skrajnego naprężenia sytuacyi, które 
mogłoby doprowadzić do zbrojnego konfliktu 
austro-serbskiego i by ułatwić mocarstwom po- 
rozumienic z wiedeńskim gabinetem w sprawie 
formuły serbskiej deklaracyi, gabinet pe- 
tersburski oświadczył, że zgadza 
się na to postępowanie. 

Kolonia. „Köln. Ztg* donosi z Petersburga: 
Dzienniki rosyjskie w omawianiu sytnacyi za- 
granicznej zachowują się z wielką rezerwą. — 
Zgodnie przyznają, że sytuacya byłaijest 
dla Rosyi bardzo poważna, ponieważ 
Niemcy starają się na każdy wypadek osłabić 
wpływy Rosyi na Bałkanie i zastąpić je wpły- 
wami Austro-Węgier. 

Ks. Meszczerskij ogłasza w „Grażdaninie*, 
że na Radzie ministrów w Carskiem Siole 
wszyscy ministrowie oświadczyli 
się przeciw wmięszanin się Rosyi 
w spór anstro-serbski. Tej samej nocy 
dano wszystkim redakcyom odpowiednie instruk- 
cye. 

Frankfurt. „Frankf, Ztg“ donosi z Wiednia 
na podstawie bezpośrednich informacyj z kół 
dyplomatycznych: Możemy donieść. że sytua- 
cya minimalnie się polepszyła, i że 
postanowienie Rosyi zapadło wbrew 
woli Izwolskiego, na wyraźne pole- 
cenie cara. Główna trudność leży obecnie 
w stanowisku Anglii, która zasłania się 
Rosyą. 


Rokowania austre-rosyjskie. 


Wiedeń. „N. Fr. Presse“ donosi, że obecnie 
toczą się rokowania między Austryą 
a Rosyą w sprawie zawarcia nowego „enten- 
te“ w kwestyi bałkańskiej, 

Praga. „Deń* dowiaduje się z kół dyploma- 
tycznych, że aczkolwiek usunięto różnice mię- 
dzy Austryą a Rosyą, o „entente* między 
temi mocarstwami nie może być mowy. 
Dalszy rozwój wypadków zależy od Anglii 
i nie jest wykluczonem, że w ostatniej 
chwili Anglia zajmie miejsce Rosyi. 

Stanowisko Anglii. 

Belgrad. W mieście rozeszła się pogłoska, że 
Anglia wzięłaby w swoje ręce kwe- 
styę aneksyi, ponieważ Rosya zre- 
zygnowała z kierowniczej roli w tej 
sprawie, przekonawszy się, że nie może strzedz 
interesów Serbii. 


Stanowisko Francyl. 
Berlin. „Vossiscehe Atg" donosi z Paryża, że 
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Francya, która dotąd ze względu na Rosę 
zachowywała się z,wielką rezerwą, uzna te- 
raz aneksyę Bóśni. 


Zaprzeczenia, 


Berlin. „Nordd. Allg. Ztg* pisze: Według te- 
legraficznych doufesień z Paryża, „Temps“ 
twierdzi, że 1) cesarz. Wilhelm w liście do ca- 
ra obstawał przy tem, iż“ Rosya co do swych 
zamiarów uznania aneksyi' Bośni i Hercegowi- 
ny nie może pozosławić żadnej wątpliwości, 
2) że cesarz w innym liście do arc. Franciszka 
Ferdynanda bez zastrzeżeń przyrzekł swe po- 
parcie. Oba twierazenia są fałszywe i oba 
rzekome listy cesarya Wilhelma nie istnieją. 
pana _ 


Ks. Jerzy. 
(Telegr. „N. Reformy“). 


Belgrad. Na onegdajszej wieczornej Radzie 
ministrów postanowiono poradzić królowi, aby 
wezwał do siebie ks. Jerzego i ponownie go 
zapytał, czy obstaje przy swem postanowieniu. 
Jeżeli ks. Jerzy to potwierdzi, to ma być w 
tej sprawie spisany protokół urzędowy, 
poczem król wydałby proklamacyę do 
narodu o rezygnacyi ks. Jerzego i 0 
przeniesieniu praw do tronu na jego młodszego 
brata ks. Aleksandra. 

Belgrad. Jak słychać, ks. Jerzy zamie- 
rza wyjechać do Rosyi i wstąpić do 
armii rosyjskiej, 

Berlin. Specyalny korespondent „Loc. Anzg.* 
donosi z Belgradu: Przy charakterze ks. J e- 
rzego jest prawdopodobnem, że zrezygnował 
on pod presyą, mianowicie, że grożono mu 
skargą 0 morderstwo z powodu afery z 
Kolakoviczem. 

Berlin. Tutejsze koła dypiomatyczne otrzy- 
mały zawiadomienie, że ks. Jerzy wystosował 
drugie pismo do prezydenta gabinetu, w któ- 
rem zaprzecza, jakoby deptał i kopał Kolako- 
vieza, ale przyznaje, że uderzył go dwukrotnie 
w twarz. 

Berlin. „Berl. Tyblt.* donosi z Belgradu: Ze 
strony przyjaciół ks. Jerzego rozpoczynają 
akcyę, mającą na celu jego rehabilitacyę i 
twierdzą, że cała afera jego rezygnacji wyj- 
dzie na jego korzyść, oraz, że ks. Jerzy uzyska 
świetne wotum ufności od skupczyny, która 
jego rezygnacyi nie przyjmie. Ks. Jerzy zaba- 
wi tylko jakiś czas za granicą. 


fnterwiew z tg derzym, 

Bndapeszt. „N. Pud. Abendbl.* ogłasza inter- 
view z ks. Jerzym. Ks. Jerzy oświadczył, że 
swej rezygnacyi nie cofnie, oraz za” 
przeczył pogłoskom o ucieczce. Re- 
welacye pism o Kolakoviczu nazwał ks. Jerzy 
oszczerstwami i zaznaczył, że z całym spo- 
kojem oczekuje śledztwa. Poza tem rzekł 
ks. Jerzy — nic więcej nie mogę powiedzieć. 


Gslnięcie rezygnacył ? 


Belgrad. Jak słychać, król wezwał ministra 
Pasicza, aby wpłynął na ks. Jerzego 
by porzucił zamiar abdykacyi. 

Belgrad. Biuro koresp. donosi: Obiega po- 
głoska, że królowi udało się skłonić ks. Je- 
rzego do nieobstawania przy rezygnacyi z praw 
następcy tronu, ponieważ niema po temu rze- 
czowych powodów. 


Skupczyna. 


Belgrad. W skupczynie młodoradykał M a r- 
kowicz zapytał prezydenta ministrów, czy 
prawdziwą jest wiadomość, obwinia- 
jąca ks. Jerzego, że zabił kamerdy- 
nera Kolakovicza. 

Prez. Novakowicz oświadczył, że część 
prasy serbskiej nie odznacza się tonem godnym 
i poważnym, a kilka dzienników stara się wy- 
woływać ciągle skandale. — Rząd ogłosił 
wszystko, co o tej Sprawie wiedział 
i nie może nic więcej ponadto powiedzieć. 

Markowicz zapytał potem, czy 
prawdziwą jest wiadomość o abdy- 
kacyi następcy tronu. | | 

Prez. Novakowicz odpowiedział, iż ks. 
Jerzy rzeczywiście wczoraj przed południem 
wystosował do niego pismo, w którem zrzeka 
się tronu. Ponieważ krok ten jest bardzo ważny, 
zawiadomił prezydent natychmiast króla. Rada 
ministrów stwierdziła, że nie jest kompentną 
do przedsięwzięcia dalszych kroków i że jedy- 
nie król może o tem rozstrzygać. Dlatego pre- 
zydent doręczył pismo ks. Jerzego królowi. 

Interpelant przyjął tę odpowiedź do wiado- 
mości. r 

Belgrad. Skupczyna przyjęła w drugiem czy- 
taniu budżet ma r. 1909. 


Nastrój w Bołgradzie. 


Belgrad. Dotąd panuje tu spokój. Po po- 
łudniu odbyły się demonstracye przed 
pałacem ks. Jerzego, który, jak słychać, 
nie wyjechał i wrócił do swego pa- 
łacu. Demonstranci domagali się pojawienia 
się ks. Jerzego, który jednak nie pokazał się. 
Po ulicach przeciągają patrole woj- 
skowe Gmach skupczyny otoczony 
jest silną strażą. Dotąd nie było powa- 
żniejszych starć. Wogóle objawia się tu za d o- 
wolenie z powodu rezygnacyi księ- 
cia Jerzego. Pisma w przeważnej części wi- 
tają krok ks. Jerzego z wiełkiem zadowoleniem, 
ponieważ zawsze obawiano się chwili, w któ- 
rej ks. Jerzy wstąpi na tron. 

Belgrad. W nocy wczorajszej rozlepiono tu 
w wielu ulicach plakaty, domagające się śledz- 
twa sądowego przeciw mordercy Ko- 
lakovicza. Nazwisko ks. Jerzego nie było 
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Główna irafika w Rynku. — Agescya J. Hoprasa 


w tej odezwie wymienione, jednak wskazano 
wyraźnie na niego jako mordercę. Policya nie 
wyśledziła dotąd ani autora tej odezwy, aul 
rozlepiających je. 

Belgrad. „Trgovinski Glasnik* pochwala zrze- 
czenie się ks. Jerzego, ponieważ przez swój 
charakter nie nadaje się on na stanowisko 
przyszłego monarchy. Miał on w Serbii więcej 
wrogów niż przypuszczano. 


Alarmujące pogłoski. 

Wiedeń. Wczoraj wieczorem krążyły tu po- 
głoski, pochodzące z Belgradu, o samobój- 
stwie ks. Jerzego io zamordowaniu 
króla Piotra. Pogłoski te nie znalazły po- 
twierdzenia. 


Belgrad. Tutejszy organ socyalistyczny w nad- 
zwyczajnem wydaniu doniósł, że król Piotr 
był u łoża umierającego Kolakovi- 
cza i prosił o przebaczenie. 

Belgrad. Nic tu nie wiadomo o odkryciu u- 
czynionem przez „Berl. Tgblt*, jakoby pod 
przewództwem ks. Jerzego istniał spisek 
wojskowy przeciw królowi. 


Rada państwa. 
( Telefonem.) 


Wiedeń, 27 marca. 

Na wczorajszem posiedzeniu Izby posłów zakoń- 
czono dyskusyę nad ustawą o zarazie bydlęcej 
i paragrafy przyjęto według propozycyi mini- 
stra, poczem całą ustawę uchwalono w 
trzeciem czytaniu wśród oklasków, wraz 
z rezolucyami posłów. Rezolucye o utworzenie 
weterynaryjnej szkoły wyższej z cze- 
skim językiem wykładowym, oraz takiej samej 
z językiem ruskim we Lwowie przy- 
dzielono komisyi budżetowej. 

Następnie przy dyskusyi szczegółowej nad 
projektem w sprawie obowiązku deźżyn- 
fekcyi bydła, Izba przyjęła tę usta- 
wę w II i III czytaniu wraz z rezolucyą pos. 
Rzeszódka o wezwanie rządu, by przy tworze- 
niu rejonów granicznych, uwzględnił szczegól- 
niej granicę i zmniejszył rejon graniczny o 
ile pozwałają na to stosunki topograficzne. 


Ustawa traktatowa. 


Izba przystąpiła do obrad nad sprawozda- 
niem komisyi gospodarczej o upełnoma- 
cniającej ustawie handlowo-polity- 
cznej. 

Po przemowie referenta Lichva pos. Damm 
zwrócił się przeciw ustawie, jako sprowadzają- 
cej sytuacyę niesłychaną dla parlamentu. Broni 
agraryuszów przed zarzutem, jakoby omi spro- 
wadzili *przesilenie z Serbią i oświadcza, że 
agraryusze głosować będą za redakcyą komi- 
syi. Przyjęliby jednak formułę, na podstawie 
której rząd mógłby podjąć dalsze pertrakta- 
cze. 

Pos. Seitz oświadczył się za przedłożeniem, 
które w obecnej chwili może potężnie poprzeć 
dzieło pokojowe. 

Pos. Mayer postawił wniosek pośredniczący, 
według którego traktaty handlowe mogą być 
przedłużone na podstawie największego uprzy- 
wilejowania. . 

Min. han. dr Weisskirchner omówiwszy 
najbliższe cele polityki zagranicznej, podał do 
wiadomości, że niebawem nastąpi za- 
warcie traktatu handlowego z Ru- 
munią. W kwestyi przedmiotu obrad oświad- 
czył minister, że rzad domaga się skromnego 
pełnomocnictwa, które mu na czas feryi Izby 
wystarczy. W sprawie serbskiej oświadcza, że 
nie może na razie powiedzieć je- 
szcze, co rząd serbski zaproponuje, 
zresztą nikt tego od niego w chwili obecnej 
nawet domagać się nie może; minister podkre- 
śla jednak, że istnieją także gospodarcze 
korzyści, które nie potrzebują być zawarte 
w punktacyach traktatu handlowego. 

Pełnomocnictwo, jakiego się rząd domaga, 
służyć ma jako postęp do ewentualnych per- 
traktacyj, rozpoczęcie zaś pertraktacyj należy 
do zakresu obowiązków rządu. Minister zape- 
wnia, że dążyć będzie do jasnej i otwartej po- 
lityki handlowej i jeżeli rząd przyjdzie przed 
Izbę z jakimkolwiek traktatem, to w ten spo- 
sób. że Izba na czas o tem się dowie, aby 
wszystkie stronnictwa i grupy interesów mo- 
gły zająć na czas stanowisko (Oklaski). Mini- 
ster oświadcza wkońcn, że akceptuje wniosek 
dra Mayera, ale ostrzega raz jeszcze przed 
walką między interesami agrarnemi a przemy- 
słowemi, W tej chwili, jak pos. Seitz słusznie 
powiedział, chodzi o to, aby parlament możli- 
wie jednomyślnie zadokumentował swą wolę 
(Oklaski). 

Po dłuższej dyskusyi przyjęto ustawę upeł- 
nomacniającą wraz z wnioskiem pośredniczą- 
cym pos. Meyera. 


Dalsza obrady. 


Następnie załatwiono ustawę:o fos- 
forze, wybrano komisyę dla oddłuże- 
nia gruntów i na tem wyczerpano porządek 
dzienny. 

Wnioski nagłe. 

Pos. Stojan i tow. postawili wniosek na- 
gły w sprawie przedłużenia ważności 
ustawy 0 wolności zapisów jabileu- 
szowych od należytości stemplowych 
i o udzielenie im ulg podatkowych aż do 1 lip- 
ca 1909. Nagłość i projekt we wszystkich czy- 
taniach przyjęto. 


Wniosek o utrzymanie pokoju. 
Pos. Adler, Daszyński, Nemec, Tittoni, Wi- 
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tyk i tow. postawili następujący wniosek na- 
gły: Wzywa SIę rząd, by użył swego wpływu 
na rząd wspólny celem skłonienia go, by i na- 
dal energicznie i trwale prowadził swe nsiło- 
wania około utrzymania pokoju. 


Oświadczenie bar. Bienertha. 


Po przemówieniu pos. Adlera zabrał głos 
prezydent ministrów bar. Bienerth i rzekł: 

Nie potrzeba było tego apelu (Burzliwe o- 
klaski i brawa). Mogę złożyć kategorycz- 
ne zapewnienie, że wszystkie miaro- 
dajne czynniki monarchii bez przerwy 
czynne były i są w celn utrzymania 
pokoju (Oklaski). Nie potrzebujemy naszej 
serdecznej miłości pokoja specyalnie podkre- 
Ślać. Nasze całe dotychczasowe stanowisko W 
kwestyi serbskiej jest jedną wielką demonstra- 
cyą za sprawą pokoju (Oklaski i brawa). Au- 
stro-Węgry starannie rozważyły swoją preten- 
sye, z którą wystąpiły. Ktokolwiek zechce zba- 
dać całe powstanie kwestyi serbskiej od pier- 
wszych początków, przekona się, że nigdy, ab- 
solutnie nigdy nie naruszono nawet najmniej- 
szego prawa serbskiego. — W niezachwianem 
zaufaniu do naszej siły, nie dając się sprowa- 
dzić na manowce i niezmienni wobec wszyst- 
kich wypadków, zachowaliśmy nasz spokój i 
okazaliśmy najdalej idącą cierpliwość 
(Oklaski). Ta cierpliwość w każdym razie ma 
naturalne granice dla nas, jak i dla 
każdego państwa, bez względu na jego powagę 
i bezpieczeństwo jego terytoryum. U czynimy 
wszystko, aby lndom Austryi zachować drogo- 
cenne błogosławieństwo pokoju. 

Gdyby jednak mimo naszych ży- 
czeń i pragnień nastąpiło to, czego wszy- 
scy pragniemy uniknąć, gdyby nadeszła konie- 
czność zaapelowania do patryotyzmau 
ludów Austryi, wtenczas rząd przekonany 
jest, że apel ten w tej Wys. Izbie znajdzie 
głośne i entuzyastyczne echo. (Burz- 
liwe długotrwałe okiaski i brawa). 


Uchwalenie wniosku. 


Po krótkiej dyskusyi uchwalono wniosek 
wraz z dodatkiem pos. Kbenhocha, by rząd dzia- 
łał w interesie pokoju, © ile na to honor pań- 
stwa pozwoli, przyjęto też wniosek, wy- 
rażający sympatyę dla armii. 


Koniec posiedzenia. 


Potem przeszła Izba do obrad nad kwestyą 
zapomóg i przedłożenie przyjęto. 

Na tem o godz. *41 w gory prezydent Pa te 
tai zamknął posiedzenie Izby przemówieniem, 
które zakończył słowami: Będziemy w pokoju 
wszyscy szczęśliwymi, ałe i w wojnie 
będziemy nieustraszonymi. 


Koło polskie. 

Wiedeń. Wczoraj wieczorem odbyło się osta- 
tnie posiedzenie Koła polskiego przed świętami. 
Na posiedzeniu tem w miejsce ś.p. hr. Dzie- 
duszyckiego wybrano wiceprezesem 
Koła przedstawionego przez grupę posłów kon- 
serwatywnych posła Władysława Czaykowskiego. 


TELEGRAMY 


z dnia 27 marca. 


Sprawy naftowe, 


Wiedeń. Na odbytem wczoraj generalnem zgro* 
madzeniu Towarzystwa akcyjnego dla przemy- 
słu naftowego „Schodnica*, odczytano sprawo- 
zdanie, z którego wynika, że inwestycye na 
Borysław wynosiły 2,588.920 K. Z tego 918.032 
K pokryto z dochodów ostatniego roku, tak że 
pozostaje 1,670.888 K. Rada administracyjna 
zaproponowała podjęcie nadzwyczajnego odpisa 
z funduszu kapitału rezerwowego w sumie 
1,620.880 K, wobec czego niepokrytych zostaje 
jeszcze 50.000 K, które będą pokryte przez 10- 
wentarz i t. d. Ten wniosek jakoteż wninsek 
przepisania z czystego zysku sumy 541.68] K 
na nowy rachunek zostały przyjęte. 


Proces chorwacki. 


Zagrzeb. Podczas onegdajszego procesu o 
zdradę stanu oskarżeni z powiatu Vrgimnost 
zaczęli głośno hałasować a gdy mimo upomnie- 
nia prezydenta nie uspokojli się, senat posta- 
nowił wykluczyć ich z 2 posiedzeń. Przesłuchi- 
wani dalej inni oskarżeni, przeczą wszelkiej 
winie. 


Traktat handlowy z Ramucią. 


Wiedeń. Austryaccy pośrednicy handlowi wy- 
jechali do Rumunii dla sfinalizowania 
traktatu handlowego, Rokowania mają 
potrwać 8 do 10 dni. 


Odszkodowanie bułgarskie. 


Sofia. Wczoraj odhyła się tu Rada ministrów, 
na której postanowiono wysłać prezydenta mi- 
nistrów Malinowa i ministra spraw zagrani- 
cznych Paprikowa do Petersbniga, dla sfi- 
nalizowania umowy turecko-bułgarskiej. 


Przesiienie w Niemczech. 


Berlin. Dzienniki zapewniają, że przesile- 
nie wewnętrzne uważać należy za 
usunięte, ponieważ kanclerz Biilow, który 
konferował z przywódeami stronnictw, ma na- 
dzieję doprowadzić do kompromisu w 
sprawie podatkowej. 


Aresztowania w Petersburgu. 


Petersburg. Ubiegłej nocy dokonano tn mas 
sowych aresztowań, z powodu wykry” 
cia partyi rewolucyjnej. Do wykrycia 
tego przyczyniło się uwięzienie na granicy fin- 


24 Nr 141. Í 


łandzkiej pewnego młodego człowieka, delego- 
wanego przez rewolucyonistów z poleceniami do 
trakcyi rewolucyjnej w Petershurgn. Aresztowa- 
ny odmówił wszelkich wyjaśnień; znaleziono 
przy nim plan propagandy rewolucyj- 
nej wśród robotników. Ogółem przepro- 
wadzono 60 rewizyj i aresztowano 30 osób, 
wśród nich córkę pewnego pułkownika, 20-letnią 
studentkę, oraz jej przyjaciołkę Annę Bere- 
zin. U aresztowanych Znaleziono fałszywe 
paszporty i wiele odezw rewolucyjnych. 


Aziet 


Petersburg. „Rus. Inwalid* donosi, ża Azief 
znajduje się rzekomo w San Lonurs w Ame- 
ryce. 


Zamach na dyrektora Kopalni. 


Baku. Pet. ag. tel. donosi: Gdy dyrektor Tow. 
„Votan* inż. Jakubowicz zawiadomił kilku 
robotników o wydaleniu ich z powodu ograni- 
czenia ruchu, jeden z nich zastrzelił go 
trzema strzałami rewolłwerowymi. 


Ruch budowlany w Krakowie. 


Zdaje się, że rok bieżący nie będzie tak in- 
tenzywnym na polu ruchu budowlanego w mie- 
ście, jakim był rok ubiegły; sądząc jednak z 
wniesionych dotychczas planów do budowni- 
ctwa miejskiego na nowe budowle, „nie będzie 
uajgorszym, a szerokie sfery robotnicze wszel- 
kich kategoryi nie będą się mogły uskarżać na 
zastój w pracy, naturalnie, o ile jakieś wypad- 
ki nie wejdą tutaj w grę. Jak dotąd, budowni- 
ctwo miejskie ma ogromnie dużo zajęcia, bądź 
kontrolą budowli będących w toku lub na u- 
kończeniu, bądź też rozpatrywaniem nowych 
planów. 

Na pierwszem miejscu wymienić należy bu- 
dowle miejskie. Z tych najważniejszą jest bu- 
dowa nowego skrzydła magistratu przy ulicy 
Poselskiej, w miejscu zburzonego domu Rydzow- 
skich. Wogóle cadownictwo miejskie co do ma- 
gistratu ma daleko sięgające zamiary, czego 
dowodem burzenie domu zajmującego dawniej 
skonomat miejski, oraz dokonane i akceptowa- 
ne przez Radę miejską zakupna pięciu kamie- 
aic przy ulicy Grodzkiej L 19, 21, 23, 25i 27, 
celem otwarcia widoku na rozszerzony magi- 
strat, ewentualnie przerobiony także od strony 
ekonomatu. Drugą większą budowią miejską 
jest podstacya elektryczna wraz z halą maszyn 
przy ulicy Łobzowskiej, wreszcie 3 piętrowy 
gmach przy ulicy Wąskiej na Kazimierzu, na 
pomieszczenie szkoły wydziałowej oraz budowa 
gmachn na pomieszczenie instytutu dla popie- 
rania rękodzieł i przemysłu przy ulicy Smo- 
leńsk, 

W toku wykonania lub ich ukończenia są 
zaczęte roku zeszłego budowle: IIl-piętrowy 
dom p. Suskiego przy nl. Grodzkiej, wielki II- 
piętrowy gmach Towarzystwa rolniczego przy 
Placu Szczepańskim i tamże, obok starego Tea- 
tru, Ill-piętrowy dom p. Wolnego. Gdy stanie 
tam jeszcze wielki dom Związku handlowego 
Kółek rolniczych, ma który świeżo wniesiono 
plany, będzie Plac Szczepański jednym z naj- 
piękniejszych w mieście, tem bardziej, że wkró- 
tce po usunięciu z niego targów, ma być wy- 
asfaltowany. 

Dalej są w toku przebndowy: II-piętrowego 
domu kapituły katedralnej przy ulicy Kanoni- 
czej l. 15; Il-piętrowy dom p. Salomei Peiper 
przy ul. Grodzkiej l. 44; dwóch domów na ro- 
gu ul. Karmelickiej i Batorego; Ml-piętrowego 
domu p. Siiskindowej przy ul. Grodzkiej 1l. 4: 
II-piętrowego domu p. Wetsteina przy nlicy 
Siennej 1. 3. 

Nadto w tym roku wykonane będą: III-pię- 
trowy nowy dom, na miejscu starego zburzyć 
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się mającego, ks. Caputy, przy ulicy Szewskiej 
1 24; IM-piętrowy dom p. Emila Kirchnera 
przy ul. Smoleńsk; IIl-piętrowy dom p. Zygm. 
Schragerą przy ul. Straszewskiego 1. 7; III-pię- 
trowy dom w ogrodzie przy ul. Garbarskiej 
l. 7 dla Bursy akademickiej; Iil-dom p. Jakó- 
ba Rosenbanma przy ul. Staszica; If-piętrowy 
dom na Lecznicę Związkową przy ul. Garbar- 
skiej 1. 13; III-piętrowy dom p. Romana Grün- 
walda przy ul. Długiej 1. 12; Il-piętrowy dom 
p. Maryi Siwek na gruntach p. Żeglikowskiego 
(przecięcie al. Sobieskiego z Karmelicka); HI- 
piętrowy dom p. Peterseima przy ulicy Długiej 
zda 

Nowe plany wniesiono dotychczas na: dwa 
II-piętrowe domy p. Zygmunta Schragera przy 
ul. Szlak Ill-piętr. dom dra Józefa Steinberga, 
przy ul. Garbarskiej 1. 14, dwa Il-piętr. domy 
pp. Józefa i Salomei Kampfów przy ul. Bone- 
rowskiej 1. 8 i 10, Il-piętrowy dom p. Mur- 
dzeńskich przy ul. Szpitalnej l. 36, pracownię 
stolarską p. Olejaka przy ul. Szlak 1. 28, II- 
piętr. dom p. Tomasza Bujasa przy ul. Felicya- 
nek, na przebudowę domu Zgromadzenia spo- 
wiedników kościoła N. P. Maryi przy Placu 
Maryackim |. 2, II-piętr. dom pp. Barucha Le- 
wensteina i Wilhelma Rosenbauma przy ulicy 
Estery l. 7, IIT piętr. dom z wieżą ozdobną dra 
Hermana Seinfelda przy ul. Starowiślnej skoś- 
nie do mostu kolejowego na Wiśle, II-piętrowy 
dom p. Imdwika Makowskiego przy ul. św. To- 
masza |. 35, IM-piętr. dom ze skrzydłami i ofi- 
cynami p. Sary Kandli Lichtig przy ul. Die- 
tlowskiej na gruntach OO. Augustyanów, oraz 
na parterowy murowany magazyn na wyroby 
koszykarskie pp. B. i J. Kleinbergów przy ul. 
Piekarskiej. 

Przebndów mniejszych i przeróbek nie wy- 
mieniamy, zaznaczyć jednak należy i w tej 
dziedzinie ruch ogromny, Tu przerabiają oficy- 
ny, zaprowadzają i budują łazienki w mieszka- 
niach, nowe kiatki schodowe i t. p, ówdzie 
znowu wybijają nowe sklepy, lub też przera- 
biają wystawy, ozdabiając je nowoczesnemi ka- 
miennemi portalami. 

Z gmachów wojskowych na ukończeniu jest 
kompleks budynków za ulicą Długą, mieszczący 
szpital garnizonowy, jaki przeniesiony będzie 
z Wawelu; w okolicy tej utworzyła się praw- 
dziwa dzielnica wojskowa, skupiająca dziesiątki 
budynków, jak koszary, sąd garnizonowy i t. p. 

Co do powstania nowych ulic w Krakowie, 
to zaznaczyć należy plan połączenia ul. ŚW. 
Filipa z ul. Szlak przez grunta ks. Misyonarzy 
i hr. Stanisława Tarnowskiego, co otwarłoby 
zamknięty dotąd wylot przecznicy ul. Pędzichów, 
na gruntach p. Rożnowskiego. 

Z budowli rządowych są w toku budowy 
Studyum rolnicze przy ulicy Żabiej, „Collegium 
phisicum* przy plantach, na tyłach biblioteki 
Jagiellońskiej, klinika psychiatryczna przy pia- 
cu Aryańskim i szkoła przemysłowa. 

O budowie trzeciego mostu na Wiśle pisa- 
liśmy już obszernie. 

Jeśli dodamy do.tego zapowiedź rozpoczęcia 
w bieżącym jeszcze roku budowy nowego dwor- 
ca kolejowego za ul. Warszawską, będziemy 
mieć dokładny obraz ruchu budowłanego, który 
w miesiącach letnich o ile nie zajdą jakie 
przeszkody, wzmoże się jeszcze i dosięgnie 
prawdopodobnie zeszłorocznych rozmiarów. 

Do dziedziny ruchu budowlanego ściśle nie 
należy, lecz się z nim wiąże, budowa nowych 
kanałów i brukowanie ulic w mieście. W obu 
tych kierunkach w roku bieżącym wykonanych 
zostanie kilkanaście większych robót, między 
innymi wyasfaltowane zostaną ulice: Sławkow-= 
ska z przecznicami, część ulicy Grodzkiej i część 
Basztowej, ks 


NOWA REFORMA -- 


Kronika. 


Dziś: 
Kraków, sobota 27 marca. 
Kalendarzyk kościelny: Jana Damasc. i 


| Lydył. 


Kalendarzyk astronomiczny: Wschód 
słońca o godz. 5 m. 32, zachód o godz. 5 min. 59; 
długość dnia godzin 19 min. 27. 

Teatr miejski w Krakowie: „W la- 
tarni*, 

Teatr ludowy: „Gorąca krew*. 

Uniw. ludowy: p. M. Radwańska „O pierwo- 
tniakach, ich życie i rozwój“, o 7 wiecz, 

Odczyt w Czyteini akadem. p. Pluty „Nasza 
prasa ludowa”, o 8 wiecz. 

Pogadanka w Pol. Związku niewiast katol. 
dra Dyhoskiego „Najpopularniejsza książka w An- 
glii*; o 4 pop. 

Walne zebranie gremium aptekarzy Gali- 
cyi zachodniej, o 3 pop. 

Zjazd absolwentów Akademii handl. w gmachu 
Akademii, o 7 wiecz, 

Przedstawienie amatorskie w Resur- 
sie urzędn., o 8 wiecz. 


Teatr miejskiwe Lwowie: pop. „Sen no- 
cy letniej“; wieczór „Waleczny żołnierz“. 


Z teatru. Wieczór wczorajszy, urządzony w tea- 
trze miejskim przez akademiekie Koło „Związku 
pomocy narodowej“, przyniósł wznowienie „ Wese- 
la“ w połączeniu z debiutem p. Julii Romowicz w 
roli Racheli. Subtelna psychologicznie i stylowa 
postać rezonerki, mosabiającej pewne współczesne 
prądy i kierunki myślenia, oraz pewien rodzaj e- 
mancypacyi umysłowej wśród młodszego pokolenia 
żydówek polskich, ma rysy dosyć skomplikowane w 
ogólnym profilu i z tego względu nie bardzo na- 
daje się na debiut. Jeżeli mimo to debiutantka 
wczorajsza zdołała w zupełności opanować jej za- 
sadniczy kontur myślowy i dostroić sią do harmo- 
nijnego zespołu z resztą współgrających, to świad- 
czy to o istnienia tej iskry, z której rodzi się ta- 
lent sceniczny. O kierunku jego w przyszłości z 
występu wczorajszego sądzić nie można, stwierdzić 
jedynie należy, że p. Romowicz posiada płynną i 
wyraźną dykcyę. mówi ze zrozumieniem i inteli- 
gencyą, rusza się na scenie swobodnie, ` 

Te wszystkie szczegóły świadczą, że debiutant- 
ka posiada warunki npoważniające ją do spróbo- 
wania Bił swoich na scenie i że przy opanowaniu 
środków technicznych, z natury rzeczy dziś jeszcze 
surowych, po ustaleniu zakresu ról, odpowiadają- 
cych jej zdolnościom, może w teatrze znaleść za- 
spokojenie swych artystycznych aspiracyj. 

Przedstawienie wczorajsze odbyło się przy skąpo 
zapełnionej widowni, co jest stale powtarzającem 
się zjawiskiem, ilekroć przedstawienie odbywa się 
pod firmą jakiegokoiwiek celu filantropijnego. 

Na cele „Związku“ sprzedawano wczoraj w tea- 
trze artystyczne programy, malowane przez kra- 
kowskich artystów malarzy, Sprzedażą zajęły się 
panie: Buszczyńska, Darewska, Wekerowa i Zalo- 
ska, oraz panny: Marya Buszczyńska, Jeśmianów- 
na, Janina Kosobadzka, Szczęsna Wekerówna i 
Elżbieta Zaleska, 

Wenta fantowa. Staraniem Tow. opieki nad u- 
bogą młodzieżą szkół średnich w Krakowie odbę- 
dzie się w ujeżdżalni wojskowej przy ulicy Zwie- 
rzynieckiej, w niedzielę, dnia 4 kwietnia, wenta 
fantowa. Komitet, złożony z kilkndziesięcin pań z 
przewodniczącą p. Władysławową Wędkiewiczową, 
krząta się energicznie około zebrania jak najwięk- 
szej ilości fantów. Podczas wenty przygrywać bę- 
dzie muzyka 13 p. p. pod kierunkiem p. Hoeka. 
Dochód z wenty przeznaczony w połowie na cele 
wspierania ubogiej młodzieży szkolnej, w drugiej 
połowie na badowę domu studenckiego im. dra Hen- 
ryka Jerdana. 

Ze „Straży polskiej“. Zarząd II Koła „Straży 


polskiej“ przypomina, że w niedzielę d. 28 b. m 


w sali Rady pow. odbędzie się nadzwyczajne wal- 
ne zgromadzenie członków z porządkiem dziennym: 
zagajenie, wybór prezesa „Koła*, wnioski i inter- 
pelacye. W zgromadzeniu mają prawo wziąść udział 


wszyscy członkowie, zamieszkali w Krakowie lub 
gminach podmiejskich, z wyjątkiem członków, za- 
Począ- 
tek o godz. 4, a o g. 4!/, bez względu na komplet. 

Z Eleuteryi. W niedzielę 28 b. m. odbędzie się 
w lokala Tow. (ul. Zwierzyniecka 1. 9) odczyt z 
publiczną dyskusyą na temat: „Idea abstynencka a 


pisanych do Koła pań lub do Akad. Koła. 


nanczycielstwo*. Po zebraniu nastąpią zabawy to- 
warzyskie przy bufecje bezalkoholowym. Początek 
o godz. 7 wieczorem. Obok członków również go= 
ście mile będą widziani — Wstęp dla wszystkich 
bezpłatny, 

Krakowskie Koło pań T. S. L. odbędzie wal- 
ne zgromadzenie 31 b. m., o godz. 4 po południu, 
w auli szkoły realnej (ulica Studencka), a w ra- 
zie braku kompletn w godzinę później, bez wzglę- 
du na ilość członków, ze zwykłym porządkiem dzien- 
nym. 

Z uniwersytetu. P. Edward Włodzimierz Ma- 
zur, urzędnik Kasy oszczędności miasta Podgórza, 
rodem z Krakowa, otrzymał wczoraj w tutejszym 
uniwersytecie stopień doktora praw. 

Wieczorek Kościuszkowski odbędzie się stara- 
niem krakowskiego Koła pań T. S. L. d. 28 b. 
m. o godz, 41/, po południu na Grzegórzkach, w lo- 
kalu ochronki |. 24. 

Odczyt o „Balladynie”, Staraniem akademickie- 
go Koła artystyczno-literackiego przy „Zjednocze- 
niu“ odbędzie się w poniedziałek, 29 b. m., od- 
czyt p. J. Angusta Kisielewskiego p. t. „O Balla- 
dynie“, 

Kółko matematyczno-fizyczne U. U. J). Na 
ostatniem walnem zgromadzeniu po udzielenia abso- 
lutoryum nstępującamu zarządowi, wybrano nowy 
zarząd o składzie następującym: prezes Stanisław 
Gąsienica-Gronikowski, wiceprezes Józef Kijak, 
sekretarz Emilian Ostachowski, skarbnik Jan Go- 
szczyński, bibliotekarz Herman Scherer. Do komi- 
syi kontrolującej weszli: Roman Jabłonowski jako 
przewodniczący, Edgar Lohner i Jan Weyssenhof 
jako członkowie. 

Kółko urządza cykl wykładów z algebry i geo- 
metryi, jako kurs przygotowawczy dla kandydatów 
do egzaminu nauczycielskiego, przyrodników i che 
mików. Wykłady rozpoczną sią w poniedziałek d. 
29 b. m. o g. 6 wieczorem. Zgłoszenia przyjmuje 
i wszelkich wyjaśnień udziela zarząd Kółka co- 
dziennie między godziną 11 a 12 przed południem 
w lokalu Kółka (przy ul. św. Anny |. 12). 

Z sali sądowej. Wczoraj odbyła się w sądzie 
krajowym przed sędzią p. Czarneckim rozprawa 
przeciw praktykantowi sądowema drowi Franklowi, 
oskarżonemu o obrazę woźnego sądowego Majtyki 
w czasie spełniania funkcyj urzędowych podczas 
procesu p. Borowskiej, Dr Frankel zasiadał w cza- 
sia owej rozprawy w trybunale jako protokolant i 
podczas jednej z przerw, *zarządzonych przy roz- 
prawie, wyszedł na korytarz. Woźny Majtyka, peł- 
niący przy drzwiach wchodowych do sali służbę, 
mając z prezydynm sądu polecenie niewpnszczania 
na salę nikogo bez biletu, zatrzymał również i dra 
Frankla, nie pozwalając mo wejść z powrotem na 
salę rozpraw. Wówczas dr Frankel spiesząc się do 
rozpoczętej rozprawy, odsunął wożnego ręką od 
drzwi i wszedł na salę. — Postąpieniem dra Fran- 
kla ucznł się woźny dotknięty i poskarżył się w 
prezydyum, gdzie polecono prokuratoryi wytoczenie 
skargi przeciw drowi Franklowi o obrazę woźnego 
w czasie urzędowania. 

Na wczorajszej rozprawie po przesłuchanin oskar- 
żonego, który do winy wcale się nie przyznawał, 
przesłnchano jako świadków agenta policyjnego p. 
Nogę, urzędnika prywatnego Teodora Łipowskiego 
i kupca Karola Manella, którzy szczegółowo opo- 
wiedzieli przebieg zajścia, wykazując nietaktowne 
postępowanie woźnego. Świadkowie zaznaczyli ró- 
wnież, że na dra Frankla wołano, aby się spieszył, 


a Sobota, 27 Marca 1909. 


gdyż rozprawa się już rozpoczęła i trybunał czeka 
na protokolanta. Woźny Majtyka zeznawał odmien- 
nie aniżeli reszta świadków, zaznaczył również, 
że jako obrażony udał się ze skargą do prezydyum, 
sądowego jednak nkarania oskarżonego nie żąda. 
Dr Frankel, który na rozprawie stanął bez obroń- 
cy, w dłuższym przemówieniu przedstawił przebieg 
zajścia, wskazując na źródło, które stało aię po- 
wodem wkroczenin prokuratoryi państwa z oskar- 
żeniem przeciwko niemn, zaznaczył wreszcie, że 
obowiązkiem woźnego sądowego jest znać dokła- 
dnie skład trybunału przy danej rozprawie. Sędzia 
Uzarnecki na podstawie przeprowadzonej rozprawy, 
z uwzględnieniem szeregu okoliczności łagodzących, 
wydał wyrok, skazujący dra Frankla na 24 go- 
dzin aresztu, z zamianą na 10 K grzywny. Oskar- 
Żony zgłosił odwołanie od wyroku. 

Zaczadzenie. W piwnicy należącej do sklepu 
galanteryjnego p. Zdanowicza przy ul. Sławkow- 
skiej, prowadzi firma inż. Grabowskiego roboty 
około osnszenia ścian piwnicznych i w tym celu 
ustawiła tam kilka pieców koksowych. Jeden z ro: 
botników korzystając z przerwy obiadowej, ułożył 
się wczoraj tak nieostrożnie do drzemki w pobliżn 
pieców, że gdy robotnicy o pół do 2 wrócili po przer- 
wie południowej do pracy, zastali go nieprzytomnym. 
Zawezwane pogotowie ratunkowe zajęło się zacza- 
dzonym i wkrótce przyprowadziło go do przy- 
tomości, 

Powogdzie na Węgrzech. Z Budapesztu toiegra- 
fują: W północnych okolicach kraju nagle zaczął śnieg 
topnieć w górach, wskutek czego rzeki zbierają w 
niebezpieczny sposób. W komitacie Marmaros na 
rzece Visio runął most, przyczem wożnica z wozem 
i końmi wpadł do wody. 

Katastrofy kolejowe. Z Budapesztu telegrafu- 
ją: Między Ogulinem a Tonny przerwał się pociąg 
mieszany i jedna połowa wjechała na drugą, przy- 
czem 6 osób zginęło, 1 podróżny odniósł ciężkie 
rany, a l podróżny i 2 osoby z personalu rany 
lekkie. Kilka wagonów zdrazgotanych. 

Z Budapesztu telegraiają: Wedłu” wiadomości 
dzienników zagrzebskich, na linii Budapeszt-Rjska 
koło Josipdol miały się zderzyć 2- pociągi, przy 
czem 22 wagonów zostało zdruzgotanych, a 6 po; 
dróżnych zginęło. Autentycznych wiadomości dotąd 
nie ma. 

Bakcyl jaglicy. Z Berlina telegratują: Dyrektor 
tutejszej kliniki okulistycznej dr Grees odkrył bak- 
cyla zapalenia egipskiego (jaglicy). 

Tajemnicze morderstwo w Rzymie. Z Rzymu 
telegrafują: Tajemnicze morderstwo nie zostało do 
tąd wyjaśnione. Podług dotychczasowych docho- 
dzeń, policya twierdzi, jakoby zamordowany nazy= 
wał się Sandersen, stoi to jednak w sprzeczności 
z dotychczasowemi wiadomościami, że zamordowany 


jest Polakiem, Mieszkający w Neapolu anarchista 


Turski został sprowadzony do Rzymu, poniewań 
podejrzewają go o współudział w tej sprawie. 


Mianowania I przenieslenia. „Wiener Zig.” 
ogłasza: Minister sprawiedliwości przeniósł sędzie- 
go powiatowego i naczelnika sądn dra Antoniego 
Matakiewicza z Wojnicza do Tuchowa, zamianował 
sędziami powiatowymi i maczelnikami sądowymi 
sędziego Aleksandra Ostrowskiego z Leżajska dła 
Wojnieza i Stanisława Matuzińskiego z Bochni do 
Leżajska. 

Minister sprawiedliwości zamianował prowadzą» 
cego księgi gruntowe Cyryla Tchórzewskiego w 
Krakowie dyrektorem kancelaryjnym przy sądzie 
krajowym w Krakowie. 


Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michat KMonopiński. 


Przy patt i zabawach, przy składkach | zapisac) 


pamiętajmy 


o Towarzystwie „Szkoły ludowej": 


| Mim elektryczna, lampy 


— a 220 


| say W zastawach porcelanowych, szklanych 
owai w garniturach do umywalni fajansowych 


Na składzie doborowy gatunek herbaty Ksciowej 


xi tj kg. K 170, 1⁄3 kg. K 1'20. 34 12 0 


"SREBRO CHRISTOFLA. 


stołowe, wiszące naślowe ampie. 


Zakład 0 Tri 
budowlany 


Józef Kuleszy 


naprzeciw cmentarza w Krako- 

wie. posiada wielki wybór goto- 

wych pomników z piaskowca, gra- 

nitu i marmuru. Podejmuje się 

wykonania grobowców w miejscn 

I na Oori Telefon 759. 
1 65 0 


WIKTOR. BARARASI 


skład tortegiasów, pianin 1 harmontum, 


poleca 181 70 u 


najlepsze instrumenta 
firm krajowych. 


Wyłączne zastępstwo fabryk Bö- 
sendoriera, Ehrbara, Wirtha, Ko- 
tykiewicza. Zarazem najpraktycz- 
niejsze krzesła do fortepianow. 
O a zzz | 


imitacye 


piyt porcelanowych 
do wykładania ścian. 


KRAKÓW, SUKIENNICE 29. 


Najlepsza bielizna męska. 
Najmodniejsze krawatki. 
36 23 0 Najlepsze rękawiczki. 


Bardzo niskie Ceny. 


Znakomita 


Herbata z wieżą 


wszędzie 
w kraju 
do nabycia 


(RSI 
i SI] 


w J| w Krakowie. 
Rok założenia 1853, 


HrNOKAL! 


uż się rozpoczął sezon świeżych marmolad 
z tegorocznych owoców, i wysyłamy 


134 21 0 


morelową ....,,,. K 750 
malinową . . « . ....... - 5 
Fabryka płyt cementowych a de > RE = 
oraz skład materyałów budo- |jabtkową ........ K 550| pr 
AT . . ka 
wlanych. Niech nikt nie omie- | melmmż .........K5—|]* 


w ozdobnem blaszanem wiadrze brutto franko 
do każdej stacyi pocztowej za zaliczką. Mar- 
molada nasza jest zupełnie ezysta, bez waacl- 
kich sztucznych domieszek, ue świeżych owoców 
sporządzama, co czyni ją nader zdrową i poży- 
wną do chleba, ciast, legumin i t. p. 


szka obejrzeć wzorków w so- 
botę i niedzielę, Wyrób odby- 
wa się przy pomocy prasy lub 
poz prasy, a płyty są bardzo 
anie, tak że wielki-dochód jest : 
zapewniony. Hotel Saski Nr Parowa fabryka cukrów 22 se 66 
pokoja 80. s 1 s |Brandsładłer i Ska we Lwowie, 


"Z drukarni Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10. 


Zygmunt WIECZOREK| 


Inż. Marceli Zoch) 


zaprzys. rzecznik patentowy. 


Biuro patentowe 


Berlin, Gitschinerstr. 1, 1697 8 10 


Udzielam lekeyi 


języka niemieckiego i konwersacyi. Wa- 
runki przystępne. Łaskawe zgłoszenia 
od 4—5 po południu, Ul Grodzka 29, 

III piętro. 144 120 


POKOJU 


z utrzymaniem dla 4 młodych ludzi poszukuje 

się od 15 kwietnia. Natychmiastowe pisemne 

zgłoszenia: „Mieszkanie“ poste rest. Kraków. 
2108 1 2 


SALON MALARZY POLSKICH 
ŒI. FRISTA) 
Floryańska 37, I. pietro. 
Sprzedaż oryginaln. obrazów pierwszorzęduych 


artystów pulskich, 2ub0 2 25 
Salon otwarty od 10—12 i od 3—6. 


Kapelusze 


najświeższe modele paryskie, poleca na obecny sezon 


KRAKÓW, UL. ŚW. KRZYŻA 7, Ip. 


W wielkim wyborze kapelusze żałobne. 26 45 0 


EE O E FEECA 
pdrmeczony 


Zakład pogrzebowy ażwytnzmi nagrodash 
JANA EM OLN EGO 


wizy ak św. Tomasza l. 4, taż przy place Szczepańskie, Filia: aliea Kopemika L 6. — Teleka Ks 33L 


Zakład podejmuje się urządzeń pogrzebowych, oras sprowadzania zwłok zo wszpstkich 
krajów europejskich, 12 78 0 


Herbata z Erodów «m Qd dawien GAWAa z Swej dobroci | zapachu znana prawdziwą 


lierbatę rosyjską 


zbioru majowego, poleca handel 26 100 


ABAMOWICZA 


1 
W. 
w Brodach na pograniczu rosyjskiem 
1 fant „Familijnej* bardzo dobrej K 280 
1 font „Melange de Moskou“ w oryg. opak., najlepszej Ń— 
1 funt „imperial“ cesarskiej, w oryginałnem opakowaniu 7:— 
1 funt „Okruchów„ z najlepszych herbat kwiatowych 2'40 


Kawa Ceylan palona gorącem powietrzem '/, kg. K 1'60 i 2720 

in A BC NOBEWIANOZNIMI EMO, 00. 2 0. „140000 e GEE 

6m Herbata z Brodów! GMB Grzybki litewskie, białe czapeczki 1 kg. . . . . « K r= 
u mL = A — — 


- | ków, Zwierzyniecka 30. 3 


t Założony w r. 1872 


lakład artystyczna - kamieniarski 


BRACI TREMBECKICH 


Kraków, ul. Rakowicka 7, tel, 462, 


podejmuje się wykonania grobowców 
i pomników, tak w miejscu jak na 
SĄ prowincyi, oraz poleca wielki wybór 
% pomników gotowych z piaskowca, mar- 
muru i granitu, 81 56 300 


LUdny ogród 


368 C] sążni, z domem parterowym o 6 aika- 
cyach, narożnik dwóch ulic, ewentualnie dwie 
parcele budowlane w najzdrowszej dzielni- 
cy Krakowa do sprzedania. Zgłoszenia: K. An- 
gelus, ul. św. Marka 19. 1317 10 10 
(rarytas miodoborów) z 


WYKORNY Miód własnej pasieki 5 kg. 


''— Masło stołowe najlepsze codziennie 
świeże 5 kg. K 1070 rozsyła J. M. Farba, 
Podkhajce 76. 1346 21 0 


Porter ŻYWIECKI 


nie mający konkurencji. 
Główny skład: Ludwik Lazar, Kraków, 
św. Anny 3. 130 36 © 


PENSYONAT „LITAUANIA” 


w Krakowie, ul. Studencka |. 2, 


poleca dla osób przejezdnych pokoje z ca- 
łodziennem utrzymaniem lub same po- 
koje; również wydaje obiady smacznie 
przyrządzone Da + t poza dom. 


Młodzieniec 


z ukończ. I kursem Wyż, Szk. Przem. 


9|poszuknje zajęcia. Zgłosz. $, G€h. Kra- 


176 8 0 


Masio górskie 


stołowe '/, kg. K 1'36. Kiełbasę gór- 
ska, wiejską */, kg. K 1'44 — poleca 


Handel kolonialny 150 12 0 
H. Jurkiewicz, Kraków, Szewska 22. 


różnego rodzaju jak: łososie (marynewa- 
ne i wędzone), sandacze, langusty, wę- 
gorze, Bygi rosyjskie, sielawy, zuakomite 


g śledzie pocztowe, marynowane i inne 
w wielkim wyborze poleca 


L. AKSHANN 


Í Kraków, Floryańska 31. Tel 949. Ë 


| Obok handlu pokoje do śniadań. Piwo | 
J pilzneńskie marki B. Kawior carski 
niesolony. 256 13 0 


CYT 


Rorepetycye ZEiOrowe 
dla uczenie liceów, gimnazyów i szkół 
wydziałowych, oraz nauka przygotowa- 
wcza dla młodzieży mającej do tych 
szkoł wstąpić, pod kierunkiem sił fa- 
chowych. Konwersacya w języku nie- 
mieckim i francuskim i nauka tychże 
języków według specyalnej metody za- 
stowanej dla Polek. Na miejscu lekcye 
muzyki. Zgłoszenia przyjmuje sekretar- 
ka w „Czytelni dla kobiet“ w godzinach 


od 11'/,—1. Rynek 32, Mezanin. 
146 11 0 


Od i korony 
Sukiczki dla dzieci 
od 3 koron 


Suknie damskie 


przyjmuje się do roboty: Poselska 
15, H p. front. 44 210 


Rządca Drukarni L. K. Górski 


